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aa str 1.2.8. m. 390., w tekście m. 2 
Nekrorogi 300 mk. zwyczajne 150 mb. 
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Adres Redakcji i Administracji 
Kalisz, Al. Józefiny 1. Tel. M 81. 
Otwarta od 9—12 i od 2—6 po pał 


Rok XXX 


Od wtorku, 17 października 1922 r. Niebywałe arcydzieło kinematograficzne [wytwórni „Goldwyn Distributing Corpora- 


Więzy miłośc 


w roli głównej przy współudziale 5-cio letniego artysty, którego gra wprowadza w podziw. 


» Dramat nastrojowy w 5-ciu 
aktach ze słynną gwiazdą film. 


Pauliną Frederica 


Ty iko 5 dni. | NAD PROGRAM: Król śmiechu HARLE LLOYD w arcywesołej farsie p. t. On nie zna granic w miłości. 


r P. KLINGER 7 


SPECJALISTA 


chorób wenerycznych i skórnych 
(analizy krwi na syfilis) 1402 


przyjmuje codziennie: od 9—10 i od 4—7, 
R wo ele i święta od 11—11. Towarowa 3, Í p. 


Telegramy. 


Zajęcie Buchary przez 
bolszewików 


MOSKWA. Urzędowy Komunikat eztału so- 
wieckiego podaje, że pułki 4-ej dywizji kawąłerji 
sowieckiej bez wałki zajęły miasto Buchanę. Woj- 
ska Enwera-Baszy wycofały się w kierunku po- 
Hudniowyna. 


flowy głód w Sowdepii 


MOSKWA. Zródła sowieckie obłiczają, że w 
mancu ilość głodńjących gub. zaporoskiej wzroś- 
mie do 371 tys. ludzi. W gub. mikołajewskiej 
na przednówku głodować będzie 60 proc. łudno- 
ści. W komunie niemieckiej na Powołżu liczba 
głodujących dosięgnie 160000 ludzi. Najgorzej 
jednak zapowiadają się najbliższe miesiące w gub. 
ekaterytnosławskiej, odeskiej, donieckiej, w któ 
rych już obecnie głoduje 600 tyjs. ludzi, a ilość 
śmierci głodowych stałe wzrasta. 


Ronsekracja katedry 


£ODZ. (ała £ódź katolicka świeciła uro- 
roczystość konsekracji katedry, św. Stanisława 
Kostki, oraz witała przybyłych na tą uroczystość 
Dostojników Kościoła, Jego Eminencję Ks. Kard 
Kakowskiego i J. Eks. Ks. Zdzjtowieckiego, Bis- 
kupa Kujawsko—Kaliskiego. 

Cersmonje kościelne odbyły się według za- 
powiedzianego uprzednio programu. Więc zrana 
o godą. 9, Jego Eksc. ks.. Biskup Tylmieniecki do- 
pełnił konsekracji Katedry, pocąem przybył J. 
E. ks. Kard. Kakowski, który dopełnił chrztu 
Św. trzech dzwonów ustawionych na cmentarzu 
na czasowej dzwonnicy. 

W tym czasie J. E. Ks. Bisk.. Tymieniecki w 
czasowej kaplicy na cmentarzuiJ. E. Ks. Bisk. 
„Zdzitowiecki—w Katedrze, odprawili pontyfikal- 
pe sumy, w czasie których wygłosili kazania na 
cmentarzu Ks. dr. Szulc z Pabjanic, misjonarz 
OO. Jezuitów iw Katedrze -proboszczz miejscowy, 
Ks. prałat Wyrzykowski. 

Nabożeństwo zakończyła procesja wokół Ka- 
tedry. W ceremonjach uczestniczyły władze cyt 
wiłne iwojskowe, cechy, związki, zrzesżenia i 
bractwa, oraz olbrzymie rzeszze pobożnych. Pie- 
nia rełigijne wykonały zjednoczone chóry z towa- 
szyszeniem orkiestry. 


Pogrom komunistów w Zagłębiu 
O NIEC 17. o je usiłnej À 
mozomej pi i i itycznego przy: ko- 
me dzie ooo w Bolkinie zdołano wykrjąć 
ir bić zupełnie okręgowy komitet komunistęgcz- 
nej partji robotniczej Polski i pięć jaczejek loka- 


nych, wśród których komitet dziełnicowy w Ka- 
zmnierzu. 

Aresztowano około 30 osób, u których zna- 
łezjono całe fury bibuły komunistycznej, piecząt 
ki kwitarjus fe- składkowe itp. rzeczy. 

Wszyscy. prowodyrzy i emisarjusze bolszewiiecy 
zostałi ujęci, to też organizacja ta została idosz- 


czętnie rozbita irobota-jej w Zagłębiu na długi 
okres czasu sparaliżowana. 

Aresztowani komuniści: są to przeważnie byli 
członkowie pp. s.istarzy partyjnicy. 


Wśród nich znajdują się słynni w Zagłębiu. 


J. Skulski, F. Sędzyński, Hanik itp. 
Komuniści zostali osadzeni w więzieniu bę- 

dzińskim i przekazani władzom sądowym. ; 

Aresztowano też H. Majtisa Z Sosnowca, któ- 
ry niósł plikę aliszów związku proletarjatu miast 
wsi z zawiadomieniem o wiecu przedwyborczyjm 
wewnątrz zaś znałeziono wąskie paski z napisem 
komunistycznym, które miały być w ostatniej 
obkwiłi przłyłepianie na afiszach. ) 


fiowa zbrodnia podżegaczy 
Petruszewicza 


LWÓW. W ostatnich czasach akiy terroru 
wysłanników t. zw. rządu Petruszewicza mnożą 
się w sposób niepokojący. Z poszezególnych po- 
wiatów Galicji Wsehodniej dochodzą wciąż wie- 
Ści o aktach podpaleń dworów, stert ze zbożem 
u właścicieli polskich. | 


Swieżo opinją tutejszą wstrząsnęła wiadomość’ 


o morderczym zamachu konuspiratorów ukraiń- 
skich na osobie znanego działacza ruskiego, re- 
daktora „Ridnego Kraju"  Sydora Twerdochliba 
Twerdochlib jest wybitnym przedstawicielem rzą 
dowego kicrunku ukraińskiego, który propaguje 
w swytm piśmie, a w ostatnich czasach, jako kan- 
dyłddat na posa do Sejmuł, prowadził ożywioną 
w tym kierunku agitację w pow. lwowskim. Wezor 
raj, Fwerdochlib został napadnięty przez zbirów 
ukraińskich, przyczem został ciężko zramiony! 
strzałami rewolwerowymi. Gdy; straciwszy przy- 
tomność upadł, został pobityi zmasakrowanyj 
przez. niewiadomych sprawców. Odwieziony, do 
szpitala w stanie prawie beznadziejnym, walczy 
ze śmiercią. - 

Władze tutejsze .wszczęły w sprawie tego sensa 
cyjnego mordu politycznego energiczne śledztwo 

Rząd polski wysłał depeszę kondolencyjjną do 
prot. Twerdochliba z powodu zamachu nań tero 
rystów ukraińskich. 


Rradziż na setki milionów w 
Polskiej Kasie Pożyczkowej 


WARSZAWA 18. „Express* przyniósł sen- 
sacyjne szczegóły o olbrzymiej kradzzieży, jakiej 
dokonali wyżsi urzędnicy, Towarzystwa Ubezpie- 
czeń Społecznych w Królewskiej Hucie w tamtej- 
szym oddziale Polskiej Krajowej Kasy Pożyczko- 
wej. 
£upem opryszków stało się 75 miljonów ma- 
rek polskich i 9 miljonów marek niemieckich. 

Aresztowani urzędnicy: Wiktor Bednarek i 
Augustjan Sitko, tudzież woźny Karol Wałaszek, 
żadną miarą nie chcą przyznać się do zarzucanej 
im abrodni. 

Dla warszawskiej policji śłedczej, która prze- 
prowadziła wstępne dochodzenia, nie ułega naj- 
mniejszej wątpliwości, iż aresztowani brali u- 
dział w kradzieży, i 

Za ich to sprawą warta, pełniąca służbę przy 
kasic, zeszła z posterunku, udając się do SąŚied- 


niego łokalu, gdzie sprytnie została zaaranżowa< 
na libacja z udziałem kobiet lekkiego prowadze- 
nia. 

Wiktor Bednarek był szefem wydziału Tow. 
Społecznych Ubezpieczeń, Augustyn Sitko jego . 
zastępcą. łaa 

Obydwaj urzędowałi w lokału, 
wał się skarbiec P.K.K.P. ibyli 
lormowani o jego zawartości. 

„ W śledztwie zachowują się oni jak typowi no- 
wic jusze-złoczyńcy. Co pół godziny zmieniają ża- 
sadniczo swoje Zeznania, co już zupełnie prze- 
konywu je policję śledczą o słuszności swego wp- 
krycia. 

Pościg za współnikami, którzy wywieźli sa- 
mochodem skradzioną gotówkę; trwa w dalssyjm 
ciągu. <. 


Konierencia prasowa w minis- 
terstwie skarbu 


WARSZAWA 17. Zaproszenie p. ministra 
Jastrzębskiego zebrało się w ministerstwie śkar- 
bu kilkudziesięciu przedstawicieli prasy warszaw 
skiej i prowincjonałnej, wobec których p. mini- 
ster Jastrzębski i q. wiceminister Fajans oświe 
tlili znaczenie wylódonej dziś do subskryjpeji plo- 
Żyjcąki złotej. 

P. Jastrzębski w dłuższym wywodłzie przedsta 
wil ogrom zadań, stojących przed państwem, któ- 
re, samo się budując, odbudowywać musi rów- 
nocześnie zrujnowane wojną gospodarstwo. Za- 
dania te niewspółmierne ze środkami finansowemi. 
Admistrując nawet coraz oszczędniej, nie zmniej- 
szy się budżetu.W epoce przedwyborczej ani nie 
podniesie się podatków doslatecznie—podjpisane 
świeżo przez p. ministra wprowadzenie podatku 
węglowego dla zrównania G. Słąska z resztą Poł- 
ski jest wyjątkiem—ani nie zaciągnie się pożyjcz- 
ki zewnętrznej, o której bardzo rychłem dojściu 
do skutku p. minister jest zresztą przekonany: 

Tymczasem góspodarstwo nasze rozwija się 
doskonale (p. wiceminister Fajans przedstawił 
później cyfry z zakresu przemysłu włókiennis. 
czego, cukrowego, przemysłowego itp., zapowiada 
jące radykalną poprawę naszego bilansu han- 
dlowego w bliskiej przyszłości). Ale brak mierni 
ka watośrci staje się z dniem każdym 'większą 
przeszkodą tego rozwoju. Wewnętrzna operacja 
kredytowa narzuca się więc., przedłewszystkiem 
jako doraźny: środek niejako odpompowania in- 
flancji. 

Dwuwalutowa konstrukcja nowej pożyczki ma 
połączyć Z iyim celem doraźnym cel na dalszą me- 
tę: pewną stabilidację naszej waluty w drodze po-. 
Średniej. Jest ona pierwszym krokiem na dro- 
dze do wprowadzenia nowego miernika wartości 
Notowana odrazu na giełdzie stanie się ona pew- 
nego rodzaju środkiem wymiennym i to jest bodaj 
najważniejsza jej funkcja. : 

Wówczas dopiero reforma skarbu, podnie- 
sienie podatków będzie miało praktyczne znas 
czenie. Dziś podatki płacone są w walucie zdepre 
cjonowanej od chwili ich wymiaru. Reforma po- 
datkowa podjęta być może tylko pari passu 4 
walutową. 

„. P. wiceminister Fajans oświetlił szczegółowo 
to, co nazwał naszym paradoksem wałutowyjm: 
sprzeczność między stanem gospodarczym a kur 
sem waluty. Po prostu nasze sytuacja skarbowa 
krzyżaije gospodarczą. P.. wiceminister wskazał 
na szłireg zamierzeń rządu w sprawie kredyfju 
dła | same eksportowego, na wewnątrz zaś na 
mys proporcjonalności podatków itp. 


gdzie znajdo- 
dokładnie poin- 
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Lista państwowa „POLSKIEGO CENTRUM“ do Sejmu i Senatu otrzymała NG 12. 
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Wszystkie listy okręgowe „POLSKIEGO CENTRUM“ i do Sejmu i do Senatu mają ten sam Nè 12. 


alej Polsce MA Mo 13. 


lstipata glos 


Potrzebni w Selmie ci ludzie. 


Paroletnia cziałalność Sejmu Ustawo lawcze- 
go jako głównego terenu życia politycznego wy- 
kazała wszystkim umysłom więcej sposUrzegaw- 
czyjm potrzebę stworzenia silnego środka. 

Ciągłe walki pomiędzy prawą 1 lewą s roną 
naszej izby pos*lskiej, przybierając nieraz formy 
gorszącej awantury i wyzysk, zgoła nieparlamentar 

ych, utrudniając tok prac sejmowych—musiały 
nakołnić tych, który nie słów, nie doktryn- ale 
czynów dla Polski pragnęli, aby połączyli się | lo 
wspólnego działania. E 

To było powodem, dla którego Narodowe Zje- 
dnoczenie Ludowe, Katolickie Stronnictwo Ludo 
we i Zjednoczenie Mieszczańs kie utworzy tak 
dziś znane szeroko w Polsce Centrum Polskie. 

fakt, że przestraszona „lewica i „rawica , 
zaatakowały je z dwuch stron naraz. Wiedzą one 
bowiem dobrze, że ogół polski, że całe społcczeń- 
stwo polskie nie jest ani prawicowym, ani lew ico- 
wymiże ma dosyć jałowych dysput o, zasady CZy 
sporów partyjňych, dość napaści, nienawisci, 
wyzwisk, a chce pracy, pożąda czynów : 

Pomimo tedy ataków z prawaiZ lewa. Cen- 
trum Polskie, odpierając spokojnieibez njena- 
wiści zarzuty, idzie dałej swą drogą prostą, zmie- 
rzającą klo celu powszechnego, tj. do szczęścia 
Ojczyzny, i dobrobytu ludności. T mu TEA 

I oto widzimy fakt w Polsce dziwny”! niespo- 
tykanyj —O „Centrum“ kłócą się „lewica“ z .,pra- 
wicą”, a ono-z podniesionyjn czołem kroczy na- 
przódi bez napaści zdobywa z dniem każdym co- 
raz to więcej zwolenników. Ss ; 

Przyłączają sę do „Centrum *iludowcy, któ- 
rych sumienie ruszyło i uczciwi: postępowcy | 
pragnący wres cie czynów, a nie słów, członko- 
wiei zwolennicy naszej „prawicy , „wreszcie so- 
cjaliści narodowi, którzy widzą zgulbę Polski z 
świata w internacjonaliźmie, w kosmopolityżmie 
w komuniźmie, a pragną łączyć Ludzkość na pod 
stawie zasad braterstwa ludów, na podłożu idei 
chrześcijańskiej i katolickiej. $, ; = 

Centrum przy garnia Z mHOŚCIĄ wszystkich, 
którzy pragną budować Polskę chrześc., PORĘ 
narodawaą, Polskę bogatą, potężną ipóstępową! 


AS 


zzz 


Ustawa o rozbudowie miast. 


Ustawa o rozbudowie miast ma już swoją his- 
torję. 

Jeszcze w r. 
sprawa mieszkaniow 


1919, gdy jasnem się stało, że 
a nie da się załatwić ustawami 
© rekwizy(cji micszkań, o ochronie lokatorów ale 
że koniecznością staje s ę obudzenie ruchu budo- 
włanego przy ingerencji domostw i gmin, powstały 
różne projekty rozbudowy, miast. Między innemi 
Związek Miast Polskich wniósł w 1920 r. pro- 
jekt utworzenia komitetów rozbudowy, urządów 
miejskich wyłącznie dla spraw budowy: mieszkań 
Dostarczenie funduszów na ten cel załatwiał pro: 
jekt przez udzielenie jednorazowych pożyczek nor- 
malnych zwrotnych, częściowo bezprocentowych— 
w obligacjach miejskich lub przez udzielanie za- 
pomóg sstały(ch na pokiycie niedoboru miasl rząd 
udzielić zapomogi w wysokości jednej tr'eciej a 
dwie trzecie miała pokrywać gmina. W domach lwy, 
budowanych z pomocą komitetu rozbudowy, mia- 
ła obowiązywać uchwała lokatorów i czynsz, jak 
w starych domach. Dla innych domów projekt u 
stawy nie przewidywał zupełnie ulg. Projekt 
ten ze zmianami pewnemi, dodanemi w komisjach 
sejmowych, dosź:dł do Sejmu. Sejm jednak pro- 
jektu nie uchwalił, lecz przekazał go z powrotem 
komisji skarbowo-budżetowej wspólnie z miejską 
Lod tej chwili sprawę tę ujmuje w swoje ręce po 
seł Federowicz, jako referent tej sprawy, zarazem 
ówczesny prezes Związku Miast Polskich. Rozu- 
miejąc doskonale że istota sprawy rozbudowy, le- 
ży w uzłystaniu taniego kn.dytu i możności dostar 
czenia gminom jaknajwiększej ilości placów pod 
budowę, w przeprowadzeniu tych dwóch zasad 
zogniskował swoje wysiłki. Obie też te zasady, 
prowadził=i już w maju pic: RA miał się 
stać ustawą. Przesilenie zepchnęło ją. z. porząd- 
ku dziennego obrad: Sejmu. Było niemal. pewnem, 
że ustawy tej Sejm ten nie uchwaki. Dzięki zabie- 


Swiagomie swej potrzeby w społeczeństwie 
mocy i życzliwości, pierwsze wyciągnęło rękę do 
zgody z grupami Chrześcijar skiego Związku Jed- 
ności Narodowej. 

Rękę tę jednak odtrącono, dnia 7 sierpnia 
1922 r, a teraz czyjnione są starania, aby ją ude- 
rzyć izachwiać tym potężnym ramieniem. 

Próżny wysiłek! 

Centrum Polskie rośnie z chwili na chwilę. A 

nazwiska takich działaczy w czynie a niew słowie, 
jak: Generał Dowbór-Muśnicki, general Latinik, 
premier Ponikowski, ks. Bliziński, ks. Gralewski, 
ks. Sędzimir, ks. Starkiewicz, b. minister i pre- 
mjer Leopold Skulski i inni, którzy stoją na czele 
list kandyldatów ao Sejmu i Stnatu, dają miarę 
jego spokojnej twórc4ej pracy w przyszłym pār- 
lamencie polskim. 
Tych prawnych synów Ojczyny, tych prawdziw. 
opiekunów ludu polskiego nie zniesławią próżne 
wyzwiska jakoby oni rozbijali jedność narodową, 
jakoby (działali dla własnych zysków czy | ko? 
rzyści. 

Dowbór oddał wielki skarb w złocie Polsce 
—tak cicho i naturalnie, że o tym nawet wielu 
dziś już zapomniało. 

Ks. Bliziński pokazał całemu | rajowi, jak w 
najgorszych warunkach można stworzyć w zapa- 
dłym kącie (Liskowie, Europę. Znane są zasługi 

ks. Jana Gralewskiego na polu unarodowienia 
szkolnictwa polskiego. Wszyscy! wiedzą jak pod 
niósł zarobki ludu po!skiego ks. Sędzimir, który 
pozakładał setki warsztatów zabawkarskichi tkac 
kich w Polsce: całej. Premjer Ponikowski, Leo- 
połd Skulski nie wymyślałi i nie lżyli Głowy Pań 
stwa, ale pierwsi otwarcie prosto i śmiało powie- 
dzieli Józefowi Piłsudskiemu, że jego poglądy na 
Wiłeńszczyźnieina stanowisko Sejmu są  błęd- 
ne i niewłaściwe 

Ci ludzie, którzy dyle zrobili dła Polski, któ- 
rzy tyle wykazali taktui odwagi prawdziwej, a 
nie jadu nienawiści- stoją dziś na czele „Centrum 
Polskiego”, wejdą do Sejmuibędą dalej działaji 
pomimo, Że prawicy lub Jewicy się to może nie 


podobać! 


gom. p. Fedcrowicza sprawa ta niespodziewanie 
weszła w ostatniej chwili na porząlek obrad Sej 
muina ostalniem niemal posiedzeniu projekt o 
rozbudowie miast zostal uchwałony. Tak więc u- 
stawa ta jest osobistą aasługą isukceśem p. Fe- 
derowicza. 

Ustawa daje gminom tani kr.dyt na rozbudowę 
iprawo wywłaszczenia placów niezabudowanych 
na rzecz gminy. 

Otóż państwo udziela gwarancji do 20 miljar 
dów. marek polsk. dla obligacji mieszkaniowych, 
wydawanych przez instytucje kredytowe, upoważ- 
nione przez ministerjum skarbu, udzielą też gwa- 
ranicji dla obligacja komunalnych, przeznaczonych 
na cele mieszkaniowe. Obligacje te będzie P. K.. 
K. P. obowiązana przyjmować w lombari do 80 
proc. wartości nominalnej na warunkach dla po- 
pożyczek państwowych. 


Instytucje kredytowe udziełać bęią pożyczek 


amortyzacyjnych na cele mieszkaniowe gminom 
i instytucjom do 90 proc. wartości nieruchomości, 
prywatnym osobom do 860 proc. tej wartości. 

Pożyczka będzie wypłacana w pełnej wartości 
(ał pari), stopa procentowa na pierwszych 
20 lat wynosi dla gmin iinstytucji 2 
proc. dla pozostałych osób 3 proc. 

Plan amortyzacji określi rozporządzenie wyj 
konawcze. Obligacje mają pupilarne bezpieczeń- 
stwo, gwarancja państwowa obejmuje oprocenń- 
towanie ispłatę kapitału. Niedobór procentowy, 
który wyniknie z udzielenia powyższych pożyczek 
przez wypłatę (al pari) i obniżenie stopy, pro- 
centowej, pokryje państwo w 8 prod, gminy: w 
20 proc., na ten cel gmina pobierać będzie opłaty: 
komorniane w wysokości 100 proc. czynszu. 


Ustawa przewiduje uwolnienie od stempli ipo- 


datku od kapitałówi rent dla obligacji micszka- 
kaniowyich. domy; nowonabywane. będą wotne 
przez łat 20 oif wszelkich podatków od nierucho” 
mości i podatku od lokali, akt pierwszego przehie- 
sienia własności wolny jest oi opłaty taksy prze- 
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nośnej państwowej i gminnej. Domy te będą wołne 
od wszelkich rekwizycji, i nie będą podlegały: usta- 
wie o ochronie lokatorów. To samo tycy się 
dobudów i nadbudów. Tylko gmina ma prawo żą 
dania wywłaszczenia; wywłaszczone mogą być 
grunta, budynki zaś o tyle, o ile nie są dokoń- 
czone i budowa ws.rzyjnana jest pr'ez właści cieła 
albo grożą zawaleniem. 

Banki i instytucje finan sowe, ich oddziały, 
przedsiębiorstwa zabawowe, kinoleatry, które roz 
poczęły swą działalność po 1.1 1918 r, mają w 
przeciągu 2 lat rozpocząć, a w przeciągu dals ych 
2 łat ukończyć budowę conajmniej jednego domu 
mieszkalnego w przeciwnym razie gmina może tm 
podrożyć opłatę komorniane stokrotnie. 

W ciągu najbliższych dni ukazać się ma rozpo 
rządzenie wykonawcze, tak, by przed zimą można 
było pr.tygotować sę do wiosennego okresu bu- 
dowlanego, który powinien być początkiem ruchu 
budowłanego w całem państwie. 


Przegl. Wiecz.. 


Kogo wybierają do Sejmu 
i Senatu w Ameryce? 


Uważa się za rzecz złego tonu w Stanach Zje- 
dnoczonych Am. Półn., aby ludzie do 45 lat wicku 
zajmowali się aktywnie polityką. 

Okr's wieku do 45 lat poświęca yankes aktyw 
nej twórczej działalności na polu: rolnictwa, prze- 
mysłu, hamdu etc. 

Postczas takiej swojej działalności siudjuje on, 
wnika we wszelkie, wielce dzisiaj skomplikowane 
ikomplikując się coraa więcej, arkana politycz- 
no-ekohomiczne;| gospodarki kraju; własiią eks- 
perymentalną, praktyką, doświadczeniem s raw- 
dzą wartość i koryguje chwiejne, w wiclu wypady 
kach, a niekiedy wprost wątpliwej war.ości abs: 
strakcyjne, teoreitychie wytyczne mnogich polis 
tyczno-ekonomicznych też i pos ulatów. 

Za to po 45 latach wieku, po (up rasdnich 25 let 
nich poważnych, korygowanych os bistą chsp ry 
mentalną „praktyką i doświadczeniem, sudjach, 
po Adłobyciu przez realną twórcza Swoją, działal- 
ność rzetelnie zasłużonego polityczno-ckonom cz- 
nego stage'u, cenzusu, uważa Yankes, mniej lub 
więcej utaletowany, za swój cbowiązek państwowy 
poświęcić wolny swój c4as do twórczej pracy 
na polu: rolnictwa, przemysłu ctc.—aktywnej, na 
pożytek swojego kraju, politycznej działalności. 

Byłoby: do życzenia, aby taki podział pusyw- 
nego i aktywnego udziału w życiu politycznem kra- 
ju przyjął sięi u nas. i 

Aby czynnej akeji politycznej oddawali sę lu- 
dzie, którzy mogą wnieść do niej istotnie cennc— 
dla prawdziwego pożytku kraju—wkłady: Hugolet 
niego swojego doświadczenia życiowego, a nie 
ludzjie bez takiego doświadczenia, szukający za-* 
zwyxczaj w aktywnej politycznej działalności za- 
spokojenia tylko swoich wyłbujałych, osobistych 
ambicji. RA 

Byłoby do życzenia aby takich to ludzi wybie- 
rano u nas do naszego polskiego sejmu i senatu. 

Na reatny pożytek kraju. 
Na reałny pożytek narodu. 

Straci na tem może co niew scholastyka sej- 

mowa. 
Krajinaród nie straci. 
J. Krzyżanowski. 


L zebrania Polskiego Gentrum. 


W sobotę wiecwrem na górnej sali Stow, 
Rzem. wobec przepełaionej widzami sali odbył s'ę 
wieg Polskiego Cenirum łącznie Pol. Z jednocz. 
Mieszcz. Wiec zagaił p. prof. Pstrosoński, zazna- 
czając w swem przemówieniu, że JeSt to pierwszy. 
wiec publiczny Pol. Centr. na terenie Kabisza. W. 
swem przemówieniu zwrócił uwagę p. P. na zna- 
ny powszechnie fakt, że najwazniejsze w Połsce 
ustawy uchwałane były przeważnie nieznaczną 
iłością głosów, raz lewicy “rugi raz prawicy), Przy- 
czyny. tego złaniem mówcy nałeży szzukać w bra- 
ku istnienia silnego centrum, dążeniem wobec te- 
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go wszystkich winno być stworzenie silnego cen- 
trum. Zaznaczył p. P.. swoje wrzemówienie, że 


zadaniem Centrum będzie nie walka, lecz zgoda. 


Pracchodząc do porządku dziennego p. P. za- 
prasza na przewodniczącego p. prezesa Młynar- 
skiego na wic*prez. p. mec. Czapskiego. Wybór 
obecni prźyjęli jednomyślnie. Z kolei p. prezes 
Młynarski zaprosi! na asesorów pp. posła Pie- 
chotę, posła J. Wróbłewskiego, p. Domagałę, p. 
Krzyżanowskiego na sekretarza p. Wojciszewskie- 
go. Po umotywowaniu się prczydjum zabrał gołs 
p. prez. Młynarski podkreślając na wstępie, że 
dobro ojczyzny, winno być dla wszystkich najwyż- 
szym celem, w pięknych słowach mówca rozwinął 
tę ideę, w końcu nawiązując do przemówienia po- 
przedniego mówcy wskazał na ciężkie warunki w 
jakich pracował poprzedni sejm i jakim przetrwał 
R iia wybierać zgodnie z sumieniem ludzi 
takich, któr.y wielkie przeszkody dla utrwalenia 
dobrobytu w państwie przezwyciężą, ludzi takich 
którzy zadowolą wymagania wszystkich.. 

Następnie p. przewodniczący udzielił głosu, p. 
inżyn. Kr yżanowskiemu. Przemówienie p. Krzy- 
żanowskicgo, to nie przeciętna mowa wiecowa, to 
świetnie wypowiedziany wykład poparty kon 
kretnymi przyj ładami, co czynići jaką drogę o- 
brać by dobrze było w tej naszej Rzeczypospolitej 

Treścią przemówienia p. K. było wyjaśnienie 
co jest przyczyną tego, że jedne narody są potęż- 
ne, niepodległe ibogate, wyjaśniał p. Krzyżanow- 
ski, że źródło tych bogactw leży w liwórczości i 
wytwórczości danego narodu, co z drugiej strony 
związane jest ustrojem państwowym. Ustrój zda- 
niem mówcy winien być indywidualistycznym, to 
znaczy by dążyć do jaknajwiększego ograniczenia 
ingerencji państwa. Jako najlepszy prykład do 
czego może doprowadzić ingerencja państwa po- 
dał p. K. za przykład Rosję. W końcu Swego 
przemówienia p. K. zwrócił się Z apelem Ho obte- 
nych by się dobrze zastanowili nad tem: (czy w gło- 
sowaniu władzę oddać mają polskim Pronsteinom 
czy Leninom co jeśli się stanie to doczekamy: się 
tego, co spotkało Rosję, gdy w dodatku uwzględ- 
nimy nasde to zrozumiemy, że w takim wypadku 
zginiemy. 

Przemówienie p. K. przyjęte zostało żywemi 
oklaskami. Następnie przemawiał pose! J. Wró- 
blewski obrazując ideę solidaryzmu. Z kolei prze 
mawiał p. Domagała. Kładąc szczegółny nacisk 
na potrzebę rozwinięcia oświaty któr'j interesów 
w picrwszym rzędzie bronić będzie. Polskie Cen- 
trum. 

Szer.g tych przemówień žakońcąyłl p. prezes 
Młynarski. W przemówieniu ssem p M. podkre- 
ślil, że tylko usiłna praca może nas postawić w 
rzędzie państw potężnych, że nie walka jes ideą 
Połskiego Centrum a współdziałanię. , 

Przemówienie pana M. przerywane było kil- 
kakrotnie żywemi oklaskami. 

Na Sali od początku aż do końca panował 
harmonijny niczem niczakłócony nastrój. 

. Kar. 


Schwytanie aterzysty. 


Za zabójstwo swej kochanki skazany z sta! na cię 
żkie roboty mieszkaniec £odzj Antoni jędrys, Za cza 
sów  Kiereńskjego udało się katorżnikowi zbiedz do 
Mińska j dzięki niepospo'itej wprost zręczności uabył 
on w Mińsku cukiernię. Podczas przewrotu bolszewic 
kiego w r. 1917 postanowił Jędrys powrócić do mia 
sta rod:innego, £odzj. Wystarał się on o paszport 
na imię Antoniego Pctockjego i znalazł si; na gra 
nicy w Baranowiczach. Władze niemi .ckie przegląda 
jąc paszport eks—katorżnika į zauważywszy nazwisko 
Pı ʻockiego zapyłtały się z jakich Połockich ród p. 
Antoni swój wywodzi i -czy należy do hrabiów Potoc 
kich z Warszawy. Otrzymawszy odpowiedź twierdżą 
cą okupanci dopisali mu w paszporcie „von“ przed 
nazwiskiem. Usłużni Niemcy wystarali się dia katorż 
nika o automob;l i odesłali go do £od.1 

Jędrys posiadając większy zapas (gotó: ki i biżu 
terji, z powodzeujem „robił“ hrabiego. W £odzi o 
trzymał on dwa pokoje w hotelu Savoy, gdzie otoczo 
no p. hrabiego wielkim szacunkiem. 

Tu jednak po pewnym czasie pol. niem, poznała 
się na całej maskaradzje i „hrabja* znalazł się pod 
kluczem. Ponieważ znaleziono przy nim więksżą sumę 
pieniędzy, biżuterję oraz rewolwer sąd niemiecki ska 
zał go na 12 lat ciężkiego więzienia. Osadzony w 
Mokotowie doczekał sję wygnania okupantów i w 
1919 roku znalazł się na wo.noścj. 

Tu znowu eks—katorżnik i hrabia udał się do 
£odzi, przemienił się w urzędnika poicji Śledcżej i 
z powodzeniem wyłudzał pjeniądże cd osób oskarżo 
nych przez b. władze niemieckie ża podrabjanie ban 
knotów. (Następnie przeniósł się do Kaljsza, odzie 
również, żył z szantażu. Jednak poślizonęła się no 
ga, pseudo agenta ujęto i Sąd okręgowy w Kalisza 
skazał go na półtora roku więzjenia 

Po odcierpieniu tej kary udał się Jędrys ze 
swą kochanką do Lublina. Tutaj na tangu uśpił chło 
pa, sprzedającego konia i pobrał za niego należną 
snmę. 

Posiadając „formę“ rócjł Jędrys do  £odzi,, 
gdzie znów począł hiyas: nad ucjułaniem gotówki 
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dzięki, naiwności swych ofiar, 

Przechodząc ulicą Zakrzewską ujrżał Jędrys nowo 
budujący się dom. Skombjnował on wlot, że czło 
wiek budujący w tak ciężkich czasach dom miesz 
kalny musi posjadać większy zapas gotówki, Wszedł 
on do. właścicjela domu, któremu przedstawił sję on 
jako agent policji i Zzarządał okazania mu całej po 
siadanej w domu gotówki, między którą miały znaj 
dować się fałszywe banknoty. Przestraszony „gospo 
darz “wyjął z kasy 200,090 mk, które rzekomy agent 
kazał mu zabrać ze sobą. Obaj wsiedli w dorożkę 
i pojechal; do urzędu Śledczego, Jędrys wszedł na gó 
rę, a wystraszonemu kamienicznikowi kazał cżekać w 
dorożce. Po chwili wracając do dorożki zwrócjł się 
pagent“ twarzą do klatki schodowej i głośno, niby 
odpowiadając komuś zawołał: „przyjdę gdy będzie ko 
mendant trzeciej brygady'* j wsiadł w dorożkę, której 
polecił jechać do fabryki Heblera, gdzie mijał jakoby 
aresztować jeszcze kogoś w podobnej sprawie. Prży 
bywszy na miejsce Jędrys polecił naiwnemu (gospoda 
rzowi aby mu zostawił te „fełszywe” dwieś je tysięcy 
mk. i zawołał kogoś z tabryki, a Jędrys ulotnił SM 

Obecnie-jednak 
urząd śledczy 
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ESSERE REE: 
Z powodu zgonu OJCA koleżanki 

naszej Guty Kapłanówny wyrażają głę- 

bokie współczucie ; 


Koleżanki VIII kl. Gimnazjum 
Związkowego w Kaliszu. 


KRONIKA. 


Z LOTERJI. W ciągnieniu 5-ej klasy Lo- 
terji Państwowej, w kolekcie „Gazety Kaliskiej" 
padły następujące wygrane: Mk. 8000 Nr. 49.802 
po 6000 Mk. — Nr. Nr. 29.514, 29.521, 29.545, 29.550, 
49.807, 49.810, 67.054, 67 039, 67.049, 67.054; po 3750 
mk. Nr. Nr. 29.501, 29.504, 29.507, 29.511, 29.518, 
29.528, 29534, 29.543, 29.548, 29.555, 29.558, 29.560, 
49808, 49.809, 49.811, 49.812, 49.814. 49.815, 40.819, 
49.822, 49.828, 49.830, 67.001, 67.003: 67.009, 67.011, 
67.012, 67.013, 76.015, 67.017, 67.018, 67.019. 67.026, 
67.029, 67.052, 67.033, 67.038, 67.042, 67.046, 67.047, 
67.052, 67.055 i 67.056. -- Wygrane od dziś wypła- 
ca Kantor Gazety Kaliskiej. — 


— Z TOWARZYSTWA WIOSLARSKIEGO. 


Niniejszym podaje się do wiadomości druhów 
że dnia 21 bm., tj. w sobotę o godz. :7-2j wieczo- 
rem w zimowym lokalu odbędzie się nadzwyczajne 
ogólne zebranie. 

O liczny: udział druhów wobee ważnych spraw! 
prosi Zar SEGA | i SEZ 


— Z RADY MIEJSKIEJ. N 


Porządek dzienny paca Kałiskiej Ra- 
dy Miejskiej w dniu 19 października 1922 roku 
o godz, 6-cj wieczorem w sali posiedzeń Sądu 
Okręgowego. 

t) Odczytanie protokułu z ostatniego posie- 
dzenia. 

2) Sprawa wznoszenia w obrębie miasta bu- 
dowli drewnianych. ima pe 


ją całkowicie uwagę 
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3) Wybór %ch ezłonkówi 2 zastępców 
wiatowej Komisji do walki z alkoholem. 

4) Uchwalenie zaciągnięcia. pożyczki z Pole 
skiego Banku Komunalnego w wysokości 3-ch" 
miljonów marek na inwestycje miejskie. : 

5) Uchwałenie dodatku wyrównawczego do 
pensji pracowników miejskich za miesiąc wrzesicń 
w wysokości 10 proc. i podwyższenie płac tychżą 
pracowników za miesiąc październik rb. o dałszę 
10. procent. Pe 

6) Sprawozdanie ze Zjazdu w Warszawie Przed 
stawicieli Samorządowej Opieki Społecznej. 

7) Sprawa gmachu dla Państw. Gimnazjum 
im. Anny Jagiellonki i wybór delegacji do Ware 
szawy w tej sprawie. 

8) Uchwalenie stawek podalkowych na 1923 m 

Komunikaty Magisiratu. 

10) Wolne wnioski. 


NAGZ£Y ZGON. 


Dziś o godz. 11 rano, przemysłowiec Lejzer, 
Praszker (Wiejska 9), lat 60, wchodząc na ulicyį 
Kolejowej do budki z owocami, upadł na progu 
istracił przytomność. Przybyły lekarz stwierdził 


zgon. 
— SPRAWOZDANIE. 


Zarząd Nocnego Pogotowia Ratunkowego przy 
Tow. Linas—Hacedek w Kaliszu ma zaszczyt ninłej 
szym podać do wiadomości, że urządzona 3 dniowa 
kwesta na cel Nocnego Pogotowia Ratunkowego, 
przyniosła nam 460.770 mk. na druki i różne wydat 
ki 20,700 pozostaje czystego dochodu 440 000 mk. 
`  Pozatem Zarząd wyraża najserdeczniejsże dźięki 
Sz. kwestarkom, za wzięcje udźiału w owej kweścje, 
zarówno Sz. publiczności ża hojną podporę. 

Jednocześnie donos; się, że Nocne Pogotowłe 
Ratunkowe od dnia 1 sjerpnia do 30 Września rb. u 
dzieliło pomocy lekarskiej mieszkańcom m. Kalisza, 
bez różnicy wyznania, przy 29 ciężkich wypadkach! 
i przy 17 lekk;ch wypadkach, razem 46 wypadków 


— O TANCU. SIOSTR REDO pisze (Journal Maj 


1920. 
Siostry Redo wystąpiły z nowyia programem, 
święto dla licznych ich =wo'enników, podziwiić nale 
ży pomysłowość niezwykią tych czarujących artystek 
subletne wykwintne jch kreacje, poezja szlachetną, peł 
na godności i dostojeństwa) wykonania budzą coraz 
nowy zachwyt i zdumienie. Fenomepalnie uzdolnio 
ne młodziuchne artystki uradowały widzów kreacją 
bajecznie wdzjęczną, nową w pomyśle Figurek ż sew 
rskiej porcelany, kreacja ta pełna niewysłowionego 
pogodnego dziecjęcego niemal uroku pocałania nietył 
ko uwagę widza, lecz zbawjennie źmienia tak myśli 

i nastrój, żyjemy w tak;ch dziwnych czasach, że 
idziemy na spektakl z życzeniem żapomnienia na 
szych codziennych! trosk; kłopotów a nawet powo 
dzeń i mamy żal do artystów ]-śi niepozwolą nam 
dość się zajnteresować ich sztuką tego żalu do pa 
nien Redo nikt mieć niemoże, wykwintne te artys 
tki od pierwszego ukazania sję na scenie pochłania 
: najbardziej nawet z:nęczonego 
widza usta mįmowoli składają się do uśmiechu, ręcę 
do oklasków widz przenosi się bezwiednie w jakąś 
zaczarowaną krainę, gdzie Świat jest lepsży ładni.j 
szy dzie niema tyle fałszu obłudy cyniżmu i wdźię 
czność przepełnia serce, za te chwile żłudy pogodnej 
jasnej siostry Redo nawiązują jakaś nić ni widzjia!ną 
a sympatyczną między sceną a publicznością. Produk 
cje są dobrze oddziałowujące na ludzi żmęczomen i 
spracowanych, na młodych i starych, a specjalnie 
dla młodzieży kształcącej się i dla- dzisci daje im 
zdrową rozrywkę piękna bez er tyżmu, która wyra 
bia st į poczucie dobrego smaku, ni ch Żyją siog 
try Redo i niech nam tańczą poezją lepszego życia 
na tle tak znakomicje dobranej muzyki. 
Tyle pisze jeden z najpoważni: j zych dźienrików 
trancuskich w jednej ze swych licznych recenzji o 
naszych rodaczkach, które Kaliszanie będą mieli wyjąt 
kową sposobność podziwiać we wtorek. Przedstawie 
nie odbędzie się w sali Rzem. Chrześ. prży ul Piekar 
skiej. Początek o godz. Sej Bilety należy pospiesz 
nie nabywać w cukierni Mayera, : 


— Z ZEBRANIA HALLERCZYKOW, 


W niedzielę odbyło się w sali Rzem. Chrześ. 
zebranie informacyjne apolitycznego Zwjążku Haljercży, 
ków. Gdy weźmiemy pod uwagę ilość ludzi którży 
służyli pod sztandarami Haliera, to mtisimy zaznaczyć 
że zebranie było badzo nieliczne, przyczyny tego 
zebrani dopatrywalj się w tem, iż prawdopodobnie ' 
nie wszyscy wiedzielj kto może być członkiem żwią 
zku Otoż zebranie wyjaśniło, że do zwiążku m 
należeć wszyscy ci którzy służyli w oddziałach 
Hallera z Ameryki, w oddziałach Hallera we Fran 
cji, w armji która była formowana we Włosżech, 
ci którzy służyli w H korpusie Dyw. gen. Zelłgow 
skiego, w 5 dyw, syberyjskiej w oddziałach murmafń 
skich w Ji karpackiej bryzadzie legjonów oraz w— 
armji ochotniczej z 1920 roku 

myśl porządku dziennego wybrano rmn;cjsco 
zarząd w skład którego wozki Chowanjec Karól, 
Kowalski Józef, Tyszka Piotr, Walczykiewicż Włady 
sław i P;litowski Wincenty. Sprawę wyboru delegata 
na zjazd w Katowicach postanowicno zwł:twić na m: 
najbliższem zebraniu, które się e dnia 18 bm. 
o godz. 8 wiecz. w sali posiedzeń Stow. Rżem. R 
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PALMA -KAUCZUK 


(Sp. z ogr. odpow.) 
Skład fabryczny: POZNAŃ, Kanałowa I8, tel. 60-16. 
OGŁOSZENIE. 


Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, Józef 
Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy Warszaw- 
skiej Nr. 2 ogłasza, że w dniu 25 października 1922 r. od 
godz. 10 z rana w Kaliszu przy ul. Browarnej pod Nr. 2, 
odbędzie sie sprzedaż przez licytację ruchomości, a miano- 
wicie: 2-ch maszyn do szycia, gotowego i surowego towaru 
haftów i urządzenia kantoru, należących do Szłamy Kotta 
oceniony na 93000 mk. 


Kalisz, dnia 16 października 1922 r. 
Komornik: Józef Motylewski. 


R. mai km 


cznej, 


I DOKŁA 


ZAGINĘŁY: 


trzy pozwolenia na kupno bro- 
ni jA 5 fo wydane w d. 
25 lipca 1922 r. przez Starost- 
wo Kaliskie na imię mieszkań- 
ców Dom. Biernatki, gminy 
Kamień, a mianowicie: Józefa 
Juchniewicza= za Ne 1625/70, 
Stanisława Gołaszewskiego za 
Nè 1621/71 i Piotra Iwanowa 

za Nr. 1627/72. 2837 


Lyinat dowód osobisty 
wydany przez Urząd gm. Bru- 
dzew, karta powołania wyda- 
na przez PKU. w Kaliszu rocz. 
1891, oraz pozwolenie na broń 
krótką wydane przez Starost- 
wo w Kaliszu, wszystko na 
imię Ludwika |gnaszewskiego 

z Brudzewa. 2835 


Zginęła karta beztermino- 
wego urlopu 
wydana przez PKU. w Kaliszu 
na imię Stanisława Torbiarczy- 
ka, rocz. 1902. 


Sto tysięcy nagrody! 


za odprowadzenie na ul. Bro- 
warną No 3  kruczo-czarnej 
suki, która zginęła w ubiegłym 
tygodniu.  Uwłosienie długie, 
gęste, wszystkie stopki białe. 

2814 


| Ból głowy. migrene, | 
aewralgję usuwają po- 


wszechnie znane proszki 
z „kogutkiem” „„Migre- 
no Nervosin''. _ądać 


w aptekach i składach ap- | 


tecznych proszków 
z „Kogutkiem*. 1919 


dziernika 1922 roku 


a 


Ne 237 


Potrzebny Tygle grafitowe 


uczeń do mechanika i uczen- oryginalne Noltego najtanie 


nica do kuśnierki-krawcowej. sprzedaje Poznański 
WARSZAWA, 
Wrocławska 13. 2839 Marszałkowska 72. 1245 


„WIEK” 


najlepsza i najtrwalsza 
dachówka azbestawo - cem. 


Wielka oszczędność na wiązaniach. 2834 
RYSZARD BERNHARD, Kalisz, Wrocławska 13. 


Klimka chirurgiczna i iastytut Roentgena 


Dr. Parczewskiego: 


Ul. Mickiewicza 22. POZNAŃ. Telefon 1899. 


Fabryka ogrodzeń drucianych — 


J. SZczepika 


W KALISZU, ul. Młynarska 9, 
(obok cmentarza dom własny). 


wykonuje wszelkie ogrodzenia z najlepszego drutu ocyn- 
kowanego jak to: ogrodów, parków, łąk, podwórzy, skwerów, 
szkółek ogrodniczych, cmentarzy grzebalnych, jak również 
posiada stale drut kolczasty, skobelki, arfy do węgla i zwiru, 
materace do łóżek, wycieraczki do nóg, kraty do okien itp. 


a 


BG Ceny przystępne. 2388 


m. A A A, | RP 


ETY KALISKIEJ” 


SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ. 


Wykonuje szybko i dokładnie wszelkie 
; iążki handlowe i biurowe, formale 
innych, afisze, kle 
— Kompletnie no 


— m ezoionek najnowszych kroi. — Własna introligatomia. m mm 
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